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Wprowadzenie: Gdy technika zastępuje misterium
Żyjemy w czasach, w których wszystko wydaje się być na sprzedaż: czas, ciało, dusza… a
nawet macierzyństwo. W kulturze, która wynosi indywidualne pragnienia ponad dobro
wspólne i prawo naturalne, utrwaliła się praktyka, która – choć podszyta współczuciem lub
postępem – rodzi pytania moralne i duchowe o ogromnej głębi: macierzyństwo zastępcze.

Czy kobieta może „wynająć swoją macicę”? Czy moralne jest, by dwóch mężczyzn, którzy
biologicznie nie są w stanie począć dziecka, „zamawiało” je jak produkt? Co mówi Kościół
katolicki? I przede wszystkim: jak chrześcijanin może odpowiedzieć na to etyczne wyzwanie w
duchu prawdy, miłości i wierności Ewangelii?

Ten artykuł ma być jasnym i głębokim przewodnikiem, który pomoże zrozumieć
macierzyństwo zastępcze w świetle wiary, rozpoznać jego konsekwencje i zaproponować
teologiczną i duszpasterską odpowiedź, wierną Prawdzie.

I. Czym jest macierzyństwo zastępcze?
Macierzyństwo zastępcze – zwane również „wynajęciem brzucha” – to praktyka, w której
kobieta zgadza się urodzić dziecko dla innej osoby lub pary, której dziecko zostanie
przekazane po porodzie. W większości przypadków odbywa się to na mocy umowy, często z
wynagrodzeniem finansowym.

Wyróżnia się dwie główne formy:

Macierzyństwo tradycyjne: kobieta jest również matką genetyczną, ponieważ
dostarcza swoje komórki jajowe.
Macierzyństwo ciążowe: kobieta jedynie „nosicielka” zarodka stworzonego w
laboratorium z komórek innych osób.

Choć bywa przedstawiane jako „akt miłości” czy „wielkoduszność”, w praktyce jest to
transakcja, w której życie ludzkie traktowane jest jak towar.
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II. Krótka historia: od techniki do rynku
To, co początkowo miało być rozwiązaniem problemu niepłodności, szybko przerodziło się w
globalny przemysł wart miliardy dolarów. W krajach takich jak Indie, Ukraina czy
Tajlandia ubóstwo kobiet wykorzystywane jest do spełniania pragnień rodzicielskich
bogatszych osób. W innych państwach – jak USA czy Kanada – praktyka ta jest prawnie
uregulowana również dla par homoseksualnych lub singli.

Uprzedmiotowienie kobiecego ciała, komercjalizacja ludzkiego życia i rozdzielenie
macierzyństwa (biologicznego, genetycznego, prawnego) są wyraźnymi znakami
wypaczenia antropologii, które nie da się pogodzić z chrześcijańskim rozumieniem osoby i
miłości.

III. Czego naucza Kościół katolicki?
Nauczanie Kościoła jest jasne, stanowcze i głęboko humanistyczne: macierzyństwo
zastępcze jest moralnie nieakceptowalne, nawet jeśli odbywa się bez zapłaty. Główny
powód jest taki, że narusza ono godność osoby, małżeństwa i dziecka.

W instrukcji Donum Vitae (1987) czytamy:

„Macierzyństwo zastępcze poważnie narusza godność kobiety, jej
powołanie do macierzyństwa oraz prawa dziecka, które ma prawo
być poczęte, noszone w łonie, urodzone i wychowywane przez
własnych rodziców.”

Instrukcja Dignitas Personae (2008) jeszcze mocniej podkreśla tę naukę: dziecko powinno
być owocem aktu miłości między małżonkami, a nie produktem technologicznym czy efektem
umowy.

Cytat biblijny:
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„Ty bowiem utworzyłeś moje nerki, utkałeś mnie w łonie mej
matki.”
(Psalm 139,13)

Słowo Boże mocno podkreśla świętość pochodzenia człowieka: nie jako dzieła techniki,
lecz jako osobistego aktu Boga.

IV. Wymiar teologiczny: dlaczego to problem?
Macierzyństwo zastępcze narusza trzy fundamentalne zasady chrześcijańskiej antropologii:

1. Godność kobiety

Kobieta nie jest narzędziem, inkubatorem ani maszyną do rozrodu. Jej ciało jest świątynią, a
zdolność do noszenia życia jest nierozerwalnie związana z jej duszą. Zredukowanie kobiety do
„żywej maszyny” jest głęboką dehumanizacją.

2. Godność dziecka

Każde dziecko ma prawo narodzić się jako owoc miłości, a nie jako przedmiot
zamówienia. Dziecko to osoba, którą się przyjmuje, a nie produkt, który się zdobywa.

3. Znaczenie małżeństwa

Akt seksualny jest wyrazem jedności i płodności. Oddzielenie prokreacji od miłości
małżeńskiej narusza porządek ustanowiony przez Boga i czyni życie manipulowalnym
produktem.

V. Szczególny przypadek par homoseksualnych i osób
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samotnych
Z macierzyństwa zastępczego często korzystają pary homoseksualne męskie, które
biologicznie nie mogą mieć dzieci. Pragnienie posiadania potomstwa może być zrozumiałe,
ale nigdy nie usprawiedliwia ono środków prowadzących do tego celu.

Zgodnie z nauką Kościoła nie istnieje „prawo do dziecka”, natomiast dziecko ma prawo
urodzić się z ojca i matki, w naturalnej rodzinie. Wymuszanie natury – przez
wykorzystywanie ciała kobiety w celu „zdobycia” dziecka – jest aktem przeciwnym
sprawiedliwości, naturze i Bogu.

VI. Praktyczny przewodnik: rozeznawać, formować,
towarzyszyć

Jak powinien postępować katolik?

1. Formować sumienie

Wielu chrześcijan nie zna nauki Kościoła na ten temat. Konieczne jest pogłębianie wiedzy,
studiowanie dokumentów i pomaganie innym w formacji moralnej.

2. Wychowywać do prawdziwej miłości

Miłość to nie posiadanie ani roszczenie. To bezinteresowny dar z siebie. Należy uczyć
młodzież czystości, szacunku dla ciała, piękna małżeństwa i odpowiedzialności za
przekazywanie życia.

3. Towarzyszyć z miłosierdziem

Ci, którzy sięgnęli po macierzyństwo zastępcze, nie potrzebują potępienia, lecz prawdy,
nawrócenia i duchowego wsparcia. Ewangelia zawsze wzywa do powrotu do Ojca.

4. Być proroczym głosem

Nie wolno nam milczeć. Trzeba nazywać niesprawiedliwość po imieniu, nawet jeśli jest
legalna. Chrześcijanin powinien być światłem dla kultury, nawet jeśli to wymaga odwagi.
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5. Modlić się i wynagradzać

Macierzyństwo zastępcze to głęboka rana. Powinniśmy modlić się za dzieci urodzone w
ten sposób, za wykorzystywane kobiety, za tych, którzy pracują w tej branży. I składać
akty wynagrodzenia Bogu.

VII. A jeśli dotyczy to kogoś bliskiego?
Gdy problem dotyczy znajomych lub rodziny, rozeznanie staje się trudniejsze. Jak
postępować?

Z jasnością i spokojem: mówić prawdę z miłością, bez lęku.
Z mocną miłością: kochać to nie znaczy aprobować błędów.
Z świadectwem życia: ukazywać piękno chrześcijańskiej rodziny swoim własnym
przykładem.

Zakończenie: Tylko prawdziwa miłość daje życie
W świecie, który banalizuje ciało i zamienia pragnienia w prawa, Kościół wciąż pozostaje
strażnikiem misterium życia. Macierzyństwo zastępcze nie jest postępem, lecz powrotem
do niewolnictwa ciała i towarowego traktowania człowieka.

Ale nie wszystko stracone. Każdy chrześcijanin jest powołany do bycia światłem, solą i
zaczynem. Do obrony prawdy z miłością. Do przyjmowania życia jako daru. Do wiary w
zbawczą moc krzyża.

„Ja przyszedłem po to, aby [owce] miały życie i miały je w
obfitości.”
(J 10,10)

Obyśmy potrafili z odwagą, wiarą i czułością bronić tego życia.


